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KURYER LITEWSKI 


w Wilnie w Poniedzialek dnia 5 Wrzesniav. s. 1827 Rokus 


W ranoMości KRajowr. 
Sankt- Petersburg dnia 27 sierpnia. 

- (z Gazety Senaskiey), 
i Naywyźszy Statut znaku dystynkcyi niee 
skazitelney służby. - 7 

Ja Pomocą Łaski Bożey. - 

MY NIKOŁAY PIERWSZY, 

| Cesarz i Sanmowzanca Wszecn 'RossvY, 
Moskiewski, Kijowski, Włodzimierski, Nowgo- 
rodzki, Król Kazański, Król Astrachański, Król 
Polski, Krol S,birski, Król Chersonezu Taury- 
ekiego, Pan t'skowski i Wielki Xiąże Smoleń- 
ski, Litewski, Wołyński, Podolski i Finlandzki, 
Xiąże Estoński, Intlantski, Kurlandski i Semi- 
galski, Zmudzki, Biołostocki, Korelski, Twerski, 
Jugorski, Permski, Wiatski, Bulgarski i innych; 
Psa i Wielki Xąże Nowogrodu Nigowskiey zie- 
mi, Czerathowski ,  Rj-zański, Potocki, Rostow- 
ski; Jarosławski, Bietozierski, Udorski, Obdocski, 
Kanty yski, Witebski, Mścistawski 1 całey półno- 
cney »irony Rozkazodawca i Pan Iwerskiey, Rar- 
txlińskiey,, Grnzyyskiey i Ksbardyńskiey ziemi; 
Czerk eskich i Górowych ©iążąt iinuych Dziedzi- 
czny Pani Monarcha: Naślednik Norwegski, Xigže 
Szleświeko- Hulsztyński; Stormarński, Dytmarseń= 
ski i OlUenbunski, R 
ita. it.d. it.d. 

W składzie Rządu Państwa, prawdziwe zastu- 
gis w zawodzse służby woyskowey i cywilney,' 
zawsze były przedmiotem pieczołowitych względów 
wdzięczney Oyczyzny WY nagrodę ich, ustano- 
wione zostały rozliczne zaszczyty i dostojeństwa, 
wedle swojego rodzaju oznaczone osobuemi zna- 
kami dystynkcyi i poważenia, © 

Lecz pierwszeństwa te, ustanowione były dla 
wynagrodzenia przykładnych prac i czynów w 
czasie woyny i pokoja, celem zachęcenia każde- 
go ku skierowaniu wszystkich usiłowań i spo- 
sobności na .pożytek i sławę  Pańsiwa. Sta- 
tecznie zaś gorliwe i nieskazitelne, w niemałym 
przeciągu czasu, służenie, nie miało właściwego 
gubie odznaczenia , prócz tylko dla urzędników 
woyskowych, za dw udziesto- pięcio-łetnią, a w o- 
gólności dla wszystkich urzędników za trzydzie- 
sto-pięcio-letnią wysługę. | 

Obeymując opieką Oycowską korzyści i wy- 
gody każdego stanu wiernych Nasżycn pod- 
danych, i pragnąc jawnie wystawić przed 
Nami i przed Qyczyzną, szacanek statecznie nie- 
skazitelney służby, uznaliśmy za rzecz słuszną, w 
‘nagrodę jey , ustanowić nowy znak dystyakcyi, 
jako dowód Naszico poważeniA i Życzliwości, ku 
skromnym, lecz nie mniey istotnym zasługom 
służących. T na skutek tego Naymiłości- 
wiey Rozkazujemy: 4 
s: 
Ten znak dystynkcyi nazwać: znakiem 
dystynkcyi nieskazitelney slużby. 

| Uwałać go za ustanowiony w dniu 22 
sierpnia 1827 roku, na pamiątkę dnia Naszęr 
Korcnacyi. ag 

5t 

Ten zaś dzień corocznie przeznaczamy na 


obdarzanie tym znakiem „podanych za godnych jego: 


d 
å. € 
. _ Sprawzmi, © nagrodzie znakiem nieska< 
zitelney słażby, zostawujemy zawiadywanie Kapie 
tule Orderów Rossyyskich, w którey się też ma- 
JĄ one odbywać w osobney Expedycyi. 
5 + J 


Znakiem dystynkcyi nieskazitelney słażby ma 
bydź: kwadratowa przezierna sprzążkiaysróbrna,wy= 
złacana, na którey wyobrażony wieniec dębowy, 
a w środku wieńca, oznaczona liczbami rzymskiemą 
liczba tat stużby, za które znak ten został wydany. 

(Ta w Statucie autentycznym, wyobrażone 
są w rysunkach same znaki; na wstążkach ords= 
rów: $. Jerzego i ś. Alen r 

Znak tey dystyękcji ńosić w pętelcć: woye 
skowym na wstążce 'ś, Jerzego, a cywiluym na 
wstążce é Wfodźimierza, i dawać go na wstąż= 
ce właściwey temu rodzajowi służby, w jakiey 
się klo w czasie otrzymania znaku znaydować bę: 

118. : > 


DEI PZK « 
Razem z nadaniem tego znaku d ystynkcyi, ka- 


źdy, uzaawy godnym jego, otrzyma oŭ Kapituły 


Orderów 'Rossyyskich sam znak i dypłomst, pódo= - 


bnie, piksi wydają na ordery: ś. Jerzego, ś, Włos 
dzimierza i ś. Anny. 


“Do liczby tych; którzy na osnówiś tego Stas 
tutu mogą cieszyć się prawem do ótrzymania tego 
znaku nieskazitelney służby, wchodzą wszyscy 
bez wyjątku urzędnicy, a zatómi ci, którzy mają 
wyższe klassy orderów. 


9 

Czas służenia, za który przyznaje się znak 
dystynkcyi nieskazitelney służby, postańzwia się, 
dla zostających w klassach,i tych, którzy wysłużyli 
zupełnych 15, 20, 25, 30,35 i 40 lat, i tak daley, 
przydając do każdego terminu wystiigi pó lat 5, 
a licząc służbę od pierwszey ober-vficerskiey rangi. 

| 10. 

Wszyscy w ogólności Kawalórowie orderów 
é Jerzego i ś, Włodzimierza, mający ordery te za 
wysluzę lat, równie z innymi , otrzymują ten u- 
stanawlający się znak dystynkcyi za 25 i 35 lat 
nieskazitelney ich słażby , podług opisanych w 
tym Statucie prawideł. 

ii. *; ez t 

Jtrzymującemu znak  nieskazitelney służ- 
by za jeden termin, zostawuje się prawo, zosta: 
jąc w mey z tóemże odznaczeniem się jeszcze lat 5, 
prose za pośrednictwem swojey Zwierzchności, 
o odmianę znaku, z wyrażeniem obecnego czasu je= 
go służby. EA, ; 


12 I) , 

z Otrzymujący nowy znak dystynkcyi na od- 
mianę zastużonego przezeń dotąd niższego rzędu, 
obowiązany jest ten ostatni zwrócić do Kapituły ; 
przez swoję Z wierzchność. 

13. 4 

Prawo do otrzymania znaki nieskazitelney 
użby mają wyłącznie ci; którzy przez cały je 

czas dali się poznać- i z formularnych swge 
ich opisów i w obowiązkach, przeć siebie spełnia= 


nych, pilnymi i gorliwymi, oraz, którzy cigyłenij: 


, 


t 


<z 


e 


pracami, niezachwianą moralńością i długą pilno- 
ścią, okazali się pożytecznymi i wiernymi wypeł- 
nicielami spraw do służby należących. 

4 


14. 
Ten znak dystynkcyi, nabywany przez prace 
i stateczną moralność, nigdy się nie 4deymuje. 


15, 

+ Wszystkim Urzędnjikom za,godnych jego u- 
znanym, dozwala się używać go w herbach, jeśli je 
mają, i na pieczęciach. 


16. 
Pozostałe po zmarłych Urzędnikach znaki tey 
aystyakoyi, powinny bydź na powrót odsyłane do 
apituły Orderów Rossyyskich. 
i i x 


` 4 7. 

Po śmierci każdego Urzędnika żonatego któ- 
ry miał znak tey dystynkcyi i otrzymał wciągu 
służby pensyą , wdowa jego pobićra tęż pensyą 
przez rok jeden, zachowując prócz tego i prawo 
na otrzymanie pensyi, jeżeli ta, za służbę męża, 
„podług ogólnych kati będzie jey należała, j 

1 


Sporządzenie list. zaszczyconych znakami dy- 
stynkcyi nieskazitelney służby,i rozsyłanie gdzie na~ 
leży samych znaków, wespół z dyplómatami, po- 
rucza się Kapitule Orderów Rossyyskich 


19. 
- Do wypełniania A obowiązku, przy Kapi- 
tule ma bydź osobny Urząd albo Iixpedycya, któ- 
rą poraczyć jednemu z Mistrzów Anie piat 
z Naszego naznaczeńia, a który na osnowie Na y- 
wyżey potwierdzonego w roku 1797. przeło” 
Żenia, byłego na ówczas Jenerał<Prokurora, na- 
leży do liczby urzędników Kapituły, a tém samém 
: jest i jey Członkiem. 
, 20. 
. Przy tey Expedycyi naznacza się Sekretarz 
i potrzebna liczba Urzędników kancellaryyskich, 
dla których Kapituła ma przedstawić etat oddziel- 
ny do Naszego potwierdzenia. 
21. 

Dla otrzymania znaku dystynkcyi nieskazi- 
telney służby, każdemu Urzędnikowi, który się 
oddalił ze służby, lecz wysłużył bez nagpny ozna- 
czoną w $ gtym liczbę lat od weyścia do klass; 
zostawuje się prawo, przez tę Zwierzchność, przez 
jaką kto uwolniony z mieysca ostatnich swych 
obowiązków, proszenia Kapituły o wydanie mu 
tego znaku, a przy tém razem składania zaświad- 

* czonego opisu formularnego i attestatu, wydanych 
mu od Zwierzchrości, równie jak i świadectwa 
od Gubernatora Cywilnego, lub Marszałka Guber- 
nialnego, o dobróm jego prowadzeniu się w cią- 
gu odstawki. ? ANY ; 

Ministrowie i Naczelnicy Główni w Ogól- 
mym Zarządzie Państwa, podają także do Kapi- 
4uty listy urzędników, doich wiedzy należących. 
których godnymi uznając do otrzymania tego zna-. 
ku Lalo 2 przyłączają do nich formularne, we- 
dle mających się wydać form od Kapituły Orde- 

"rów, ze Śćistóm zachowaniem przepisanych pra- 
wideł względem uznania godnemi przedstawia- 
nych, i z naysurowszą odpowiedzialnością za ich 
prawdziwość. £ A 

22. RT 

Przedmiotami upoważźniającemi do otrzyma- 
nia znaku dystynkcył nieskazitelney służby, jak 
wyżey powiedziano, są: zupełnie nieskazitelne i 
oznaczone gorliwością przechodzenie służby, ozdo- 
bioney niezachwianą moralnością; i dła tego po- 
zbawiają się prawa otrzymania tego znaku: | 

- a) Ci, którzy byli pod sądem, lecz otrzymali 
przebaczenie przez łaskawe Manifesta. | 

b) Ci, którzy byli pod sądem, lecz nie ule- 
gli karze lub sztrafowi, ze względu na dawniey- 
szą ich służbę. i } Pa 
) c) Ci, którzy byli pod sądem, i chociaż nieuka- 
rani ib "nieosztrafowani, dla braku dowodów obwi- 
niających, lecz niemniey zostawieni w podeyrzeniu, 

) Ci, którzy odebrali od swojey Zwierzchności 
w czasie służby wymówki, strofowania lub areszta, 
wniesione -do formalarnych albo konduity opisów 
"za niedbalstwo, opieszałość i poagna sprzeci- 
wiające sig moralności lub porządkowi służby. 


„Prócz tego pozbawia się prawa do uzgrody 
znakiem dystynkcyi nieskazitelney służby ten: 
„ . 8) Kto w formulsraym czyli konduity opi- 
sie, w czómkolwiek nie zaatlestowany. 
t) Kto często odmieniał rodzay słuźby, nie 
wysłużywszy trzech lat wciąź na jednóm mieyscu. 
g) Kto częstym podlegał zaskarżeniom, które 
Zwierzchność uznała za słuszne, chociaż dla ich 
*nalury; ohwiniony sądowi nie podlegał. 

_,h) Kto okazał się słabym w dopełnieniu o- 
bowiązków , na urzędzie , Naczelnika ; albo 
przez kogo, w brew powinnego wymagania z po- 
rządku służby, dopuszczone zostały pomiędzy pod 
(władaymi jakiekolwiek nieporządki, lub niespra- 
wności. : 

i) Kto brał urlop (omtmycx») więcey, niż dwa 
razy na rok, albo też był za urlopem więcey jak 
. dwa lata w przeciągu lat pięciu. 
, . k) Kto za urlopem naterminsią nie stawił 
i nie złożył prawnych /dowodów 0 przyczynie 
zwłoki. /, . y Że 

— I) Kto na termiń nie złożył przepisanych z 
obowiązku obrachunków , jeżeli temu nie były 
przeszkodą nieprzewidziane i od niego niezalełące 
przyczyny. : iag 

m) Kto stanie się głośnym iprzekonany bę- 
dzie o nieprzyzwoite LE DÓB: 

2 

Lecz jeżeli Urzędnicy woyskowi i cywilni, 
degradowani za jakiekolwiek wykroczenia, otrzy- 
mawszy Naymiłościwsze przebaczenie i do- 
służywszy się znowu rang oficerskich, będą dsley 
zostawali w służbie, po powtórnóm podniesienia 
do rangi oficerskiey nieskazitelnie i z gorliwością 
ciągle przezęlat 15; takim, przywraca się prawo 
otrzymania znaku dystynkcyi nieskazitelney słaż- 
by, zaczynając od pierwszego jego rzędu, stosowa 
nie do wyrażonych w tym Statucie prawideł. Ró- 
wnie też, na teyże osnowie mogą mieć”prawo za- 
służenia tego znaku dystynkcyi i ci wszyscy u= 
'rzędnicy, którzyby, podług istotnego brzmienia 
poprzedzającego 22g0' artykulu tego Statutu, byli 
pozbawieni prawa do otrzymania tego znaku piern= 
szego rzędu, jeśli po przewinieniu, dla którcgo nie 
mogli otrzyinać znaku dystynkcyi, służyli 1% lat 
wciąż nieskazitelnie i z gorliwością. 


; 24. > 

Czas znaydowania się Urzędników woysko= 
wych po Armii, bez osobnych poruczeń, a cywil- 
nych przy Hereldyi, nie liczy się do naznaczone- 
„go terminu wysługi na otrzymanie tego znaku dy- 
stynkcyi. 


25. 

Opisy formularne, składane przy uznaniu U- 
rzędników godnymi nagrodzenia tym znakiem dy- 
stynkcyi, powinny mieć osobną formę i zawie- 
rać w sobie objaśnienie wszystkich artykułow, poe 
zbawiających prawa do otrzymania tego znaku. 
Ułożenie tych form wkłada się na Kapitułę Or- 
derów Rossyyskich, która też powinna je wszę- 
dzie rozesłać. EE 

26. 


Prośby i przedstawienia Zwierzchnictw o 
uznanie godnymi do otrzymania znaku dystynkcyi 
nieskazitelney służby, wćszłe do Kapituły, odda- 
ją się do ustanawiającey się przy niey Expedycyi, 


która robi ich należyte sprawdzenie, i w razie . 


potrzebnych informacyy, sama odbywa korrespon- 
dencye z temi Ziwierzęhnościami; do których to 
należeć może. 


27: - 

Sprawdzone tym AREA ptzez Expedy- 
cyą opisy i prośby, przegląda Kapituła Orderów 
Rossyyskich,— w razie potrzeby poprawiają się i 
chowają w gotowości do dalszego względem nich 
postąpienia. 3 A : 

28. 


Dalsze i ostateczne dopełnienie rzeczy wzglę= 


dem nagrodzenia Urzędników, uznanych godnymi 
do otrzymania znaku dystynkcyi nieskazitelney 
służby, wkłada się na osobno ustanowioną Radę, 
która składać się. będzie z samych tylko zupełnych 
Jenerałów i Rzeczywistych Radców Taynych, pod 
_ prezydeńcyą starszego; a jeśli osobiścię znaydować 


się będą osoby 1szey klassy, tedy pod prezydene 
cyą starszey znich. * 
29. 

Rada ta zgromadza sę raz na rok, mieśiącem 
przed terminem rozdania znaków dystynkcyi; lecz 
nie poźniey jak 20 poż 

30. j ) 

„Około czasu nadeyścia tegoterminu, Kapituła 
Orderów Rossyyskich, mając w gotowości sporzą> 
dzone przez siebie listy , formuje dla Rady Kan- 
cellzryą, pod naczelnictwem Mistrza obrzędów za- 
rządzającego Expedycyą, do spraw tyczących się 
tego znaku ustanowioną, iprzystępuje do zwołania 


Rady. 
: 31. ; 


Obowiązkiem Rady będzie przeglądać dokła- 
dnie wszystkie ad Kapituły podane listy, i na tych 
z Urzędników, którzy się znaydą zasługujący mi na 
ten znak dystynkcyi, dla ostatecznego uznania go” 
dnymi przystępuje do kreskowania; a po obranin 
już przez kreskowanie, ukłala bisig przyżaguycui 


` przez Prezydenta wnosi do Nas żapodpisem Rady. 


32. 

Po, zwrócenia od Nas do Rady listy, przeź 
nię Nam przedstawioney, z oznaczeniem uznanych 
godnymi przez Nas, Prezydent Rady wnosi ją do 
Kapituły Orderów ać oai i zamyka Radę, 


Kapituła Orderów Rossyyskich, otrzymaw=. 


szy listy te, rożporządza rozesłanie znaków dy- 
atynkcyi i dyplomatów do władz należytych, kto- 
re przedstawiały Urzędńików do nagrody, i tych 
Urzędników uznanych za zasługujących naten znak, 
wnosi do listy, wedle oddziału liczby lat, za któ- 
re znak dystynkcyi zosiał wydanym, z oznacze= 
niem imienia i familii, jako teź rangi i mieysca 
służby każdego. t 


Kapituła Orderów kerak ma- dla zna- 
ku dystynkcyi nieskazitelńney służby osobną pis- 
częć, do użycia w sprawach, tyczących się nagro- 
dy tym znakiem, i do przykładania jey do dyplo- 
matów, na ten znak wydawanych. 

39: 
« Prośby o uznanie godnym otrzymania tego 
znaku dystynkcyi pise na prostym papierze. 


; Przy wydaniu znaku dystynkcyi nieska- 
zitelney służby, od każdego urzędnika , który go 


otrzymuje ; uzyskiwać na rozchody Kapitu- 


'ły na ten znak, po dziesięć rubli assygnacyynych 


1 


za każdy znak, 
37. 
Jeśli się zdarzy, że Urzędnik, mający znak 
dystynkcyi nieskazitelney służby, wpadnie w'prze- 
siępstwa, dla których ważności przez sąd skazany 
zostanie na utratę czci, takiego, po doniesienia 
Nam wykreślić z listy , i znak tey dystynkcyi od 
niego odebrać, Rozkazujemy donieść przy 
zwrócie jego Kapitule o winie i osądzenia sprawy. 


Jeżeli Urzędnik, który już otrzymał znak dy- 
śtynkcyi nieskazitelney służby, po wysłużeniu na- 
znaczonego terminu, przedstawianym będzie od 
swojey Zwierzchności do tegoż znaku dystynkcyi 
wyższego znaczenia , lecz „brzy tém w przeciągu 
następnego terminu, chociażby nie podpadł sądo- 


"wi, jednak otrzymał za, służbę notę, lub złą. 


atleslacyą , jak o tóm w szczególności wyrażono 
w .$ 22 tego Statuta, takiemu nowego znaku nie 
dawać , lecz zostawić przy nim pierwszy, nabyty 
przezeń za poprzedniczą dobrą służbę. Jeżeli zaś w 
następnym po tym terminie wysłagi, będzie dobrzę 
attestowanym, tedy go uznawać godnym nagrody 
znakiem tego rzędu, którego był pozbawionym a 
zgoła go nie pomijając; gdyż czas nie zupełnie 
chwalłebney służby, nie powinien wchodzić do o= 
gólnego rachunku służby nieskazitelaey, 

r 59. 

Nakoniec Rozkazujemy drukowany exem- 
larz tego Statutu przesyłać każdemu Urzędni- 


owi, przy początkowóm obdarzeniu go tym zna-; 


kiem dystynkcyi, ażeby wszyscy į kaźdyj o tém 


nie o tém nie wzmiankują. 


NavuizościwszEw NaszkM postanowieniu, wiedzieli 
na potwierdzenie czego, ninieyszy Naszą ręką pod- 
pisaliśmy i Naszą pieczęć Państwa przycisnąć roze 
kazalisniy. Dan w Sankt.Petersburgu, od Narodzenia 
Ghrystusa 1827 roku sierpnia 22 dnia, Panowa- 
nia zaś Naszego roku wtórego. i 
Na autentykn włksną Jeco Cesarsxisy Mości; 
ręką podpisano tak: 
Nikożar. e 
. +36 
ge 
 KnóLzwsrwo PotskIm.i 
Warszawa dnia 9 września. D. 
, JO. Xiążę Zrubecki, Jenerał-Adjutant, i JW 
Fasilczykow, Vayny Radca, Koniuszy J. ©. Mo- 
ści, Senatorowie. Ikossyyścy, przybyli d. 6 b. me 
do tuteyszey stolicy.  (G. IY). 
JW. Jenere? Szawichi, Senator, przybył wczo». * 
ra (d, 8 września) do Warszawy, (4. HM.) 


FRANCYA. 
Paryź dnia 25 sierpnia. 
(ż Gazety Warszawskiey.) ! 

Margrabia Caramań, Poseł nasz przy dwos 
rze Cesarsko- A ustryackim, miał onegday wysłucha» 
nie u Króla Jmci. Ń 

Minister angielski Złuskisson odwiedził nie- 
dawno Pana Filtełe, 

Gazeta I'rancyi, zbijając przesadzone donies 
sienia innych gazet o rozruchach w Madrycie, . 
twierdzi oraz, iż wiadomość o przedsięwziętey pos 
dróży Cesarza Don Pedro z Rio Janeiro do 22 
zbony jest bezzasadną: albowiem gazety angielskie 

— Dnia 28 — . 3 

Pan ĦHuskisson wyjechał ztąd do Londynu 
pie 24 b. m, wkrótce po odwiedzeniu Pana Jila 

oli, 

Gazeta Francyi umieściła list adressowany 
do redakcyi z podpisem: Ĝ. de M. który wykazać 
usiłuje, jak jest rzeczą pożądaną, korzystając z 
woyny abecney z Algierczykami , ‘to rozboynicze 
pea zniszczyć i założyć tam osadę francuzką. 

a wstępie mówi autor: „Od Duquesnay aż do Lior= 
da Exmouth wiele było wypraw podeymowanych 
przeciwko tym barbarzyńszom; lecz, czylito nie mias ` 
no innego przy tóm celu, jak popiseć się ześwietn 
potęgą, czyli nie chciano wchodzić w myśl tak wiel- 
kiey zmiany, czy też nie uważano korzyści za od= ` 
powiadającą kosztom wyprawy, czyli nareszcie. 
miano skrupuł zadać cios taki państwu, pod wła 
dzą Sułtaną zostającemu; jakkolwiek bądź, wypra=- 
wy te były bezkoczystne. Powstał ztąd stan rze- 
czy, którego oburzającą niedorzeczność tylko przy« 
zwyczajenie zakryć przed nami może. Na brzegu 
niegdyś Chrześciańskim i jeszcze teraz obfitują- 
cym w pomniki pobożności i bohaterstwa nasze= 
poatea sobie tron rozbóynik morski (bo jak= 

eby go inaczey nazwać?) unóg którego codzien- 
nie niewolnicy kują Chrześcian w kaydany. Z te- 
go tronu wydaje on rozkazy na rabowanie naszych 
okrętów, przedawanie naszych braci. Jeżeli na- 
ród jaki chce bydź oszczędzonym, musi się zło- 
tem okupić; co jest. jeszcze większe poniżenie: ba 
ten, co się okupuje „uznaje się za niewolnika, 
Nie ezasże, aby taki stan rzeczy wziął koniec? 
Nie słabość, nie wzgląd na sprawiedliwość, nas od 
tego wstrzymuje; to jest rzecz widoczna: cóż ted 

jest takiego? Aby tak ważnego pytania nie zbyć 
ladajako, okażę, że zniszczenie Algieru przez Fran. 
cuzów jest przedsięwzięciem sprawiedliwóm i ko- 
rzystaóm, i Że wszystkie Mocarstwa Europy, zamiast 
opierania się temu, owszem wśpierać je mogą, Przed. 
sięwzięcie to jest| sprawiedliwóm podług prawa 
odwetu, które każdą urazę wetować pozwala; poa 
dług praws honoru, które za obrazę ostrzey karze, 
niż za szkodę ; podług prawa osobistey cało. 
ści, które nie cierpi niebezpieczeństwa trwałego , 
nawet gdyby oddalenie jego miało bydź z trus 
dnością połączone. Bez wątpienia przytoczy mi 
tu kto prawo narodów. Ale z tymi barbarzyńca” 
mi jestże innę prawo narodów, jak brawo silniey= 
szego? Niechay pokażą swoje tytuły prawa: maa 

»8( waż 


| 

ją tylko jeden, to jest: prawo przemocy, przyka- 
zanie ich Proroka, który im powiedział: Zdźcie 
na przód, niszcząc wszystko, Czego nie nawrócicie! 
Posłuszni byli teńiu prawu; Europa to pamięta. 
Daley twierdzi autor , że koszt tey wyprawy nie 


może bydź wielki: 25.000 woyska, między któremi. 


2000 jazdy i przeprawa krótka, a sam kray nieprzy= 
jacielski poda pomocnicze środki. F rancya potrze- 
buje osad, do którychby przenosić mogła zbytek 
ludności swojey; Europy interessem jest ta korzyść 
Franc$i: bo Hiszpania, Portugalia, a nawet półno- 
cne kraje, uwolnioneby zostały nadal od zdzierstwa 
Algierczyków. í 

*.. Gazeta francuzka oświadcza się mieć wiado- 
mości z.Łisbony , podług których œ przez mini- 
strów i wysokich urzędników: stanu, po wielu 
zgromadzeniach na obrady, postanowiono, że Ia- 
łant Don Miguel, jeżeli 25ciu lat doszedł, ma pra- 
wo żądać objęcia rządow. (G. P. S$). 


ANGLIA 
Londyn dnia 26 sierpnia: 
(z Gazety W arszawskiey.) 

Margrabia Anglesea, dowódca artyleryi,ohey- 
mie urząd Vice Króla Lrlandyi, na mieysca Mar- 
grabiego /Velleslcy; lecz następca Margrabiego 
„dnglesea nie jest jeszcze mianowany. , 


, Dnia 22 b. m. odebrano tu list z Porźsmouth. 


donoszący, iż nagle nadszedł tam rozkaz uzbroić 
dwa okręty liniowe, /7ellesley 074 dzisłach, i 
IFarspite 076, dla wzmocnienia eskadry Augiel- 
skiey przy nyściu Tagu. Rozeszła się zaraz na 
giełdzie tuteyszey pogloska o wysłaniu wyprawy 
morskiey, złożoney naymuiey z 10,000 Woyska na 
morze Śrzodziemne, i cena papierów skarbowych 


 mieco spadła. 


"Listy z Gibraltaru pod d: 5 b. m. donoszą, 
iż Dey Algierski bardzo się nabraja na odparcie 
Francuzów. Z głębi kraju kazał sprowadzić blisko 
50,000 woyska. Na jednym z okrętów kupievkich 
Francuzkich, zsbranych przez Karsarzy i przypro- 
wadzonych do Oran, znaydowały się bogate towary. 
Płynąt on do Martyniki. 

Zmarły niedawno bogaty Anglik, nazwiskiem 
Lyons, między innemi dobroczynnemi zapisami; 
przeznaczył 250 morgów gruntu w dobrach swoich; 
na Żałożenie szkoły wieyskiey podług sposobu Fel- 
lenberga, o którym dowiedział się zlistów Pana 
Brougham do Pana Romilly. 

|, (Gazeta Goniec zbija twierdzenia pism pu- 
blicznych francuzkich , jakoby Don Pedro przez 
obyt swóy w Brezylii, jako Cesarz tameczny, w 
skutek układu zawartego z oycem swym Janem 
FI, zrzekł się wszelkich praw do tronu Portu- 
galskiego, Obadwa te kraje nie zostały rozłą- 
czone Żadnów wspólném działaniem Mocarstw 
Europeyskich, owszem, w czasia ogłoszenia hiepod- 
ległości Brezylii, gdy Don Pedro byt w sporze 
ze swym OQycem, Anglia siarała się pojednać ich 
przez swe pośrednictwo. Mówiono wiedy, iż Dorn 
„Pedro po Śmierci oyca swego ma odziedziczyć 
Koronę Portugalską, Gdy tea wypadek nastąpił, 
Cesarz wolał zostać w Brezylii, i pod pewnemi wa- 
runkami chciał ustąpić berta Don Miguelowi. Dopó- 
kinikt nie przyymie władzy neywyższey w Portu- 
galii, wypada sądzić, iź takowa do Don Pedro 
należy. Układ wsierpniu 1825 między Jon Pe- 
drem, a oycem jego zawarty, nie obeymuje żadnych 
warunków, obowiązujących Cesarza. Don Pedro 
nie jest obowiązany wiadzę h rólewstwa Portngalii 
komukolwiek odstępować, ainne układy późniey” 
sze; nadając większe prawo Don JMiguelowi, nie 
są nam znane, 


— Dnia 25 — 
— (z Korrespondepta Warszawskiego.) | 

` Pomiędzy nadesziemi na giełdę w dniu wczo- 

rayszym wiadomościami, była także i ta, że dowie- 
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A Zocwolono drukować. 


1.2 . ` , | 
dziano się w Paryżu przez depesze telegraficzne g 
Madrytu , iż tam, z powodu wiadomości o śmierci 
Canuiuga, zaszły rozruchy. 


—— 


| AUSTRY A 
i FViedeń, dnia 51 sierpnia. 

4 „(z Gazety” Warszawskiey j. 

Arcy- Xiążę Hudolf, Kardynai i-Arcy Biskup 
Otfomuniecki, tak zachorował w łschel , iż został 
opatrzony SS, Sakramentawi, lecz przychodzi do 
zdrowia, 

Dnia 29 b. m. umarł tu Xiaśe Trautrmansa 
de rff. W ednbwg: C K. Minila r idi ki 
rencyis oraz pierwszy Wielki Marszałek. Dziś 
pochowano zwłoki jego w kościele parafialnym, a 
jutro odprawią się Exekuwie w tymże kościele. 


NrEmcy. 
Od brzegow Menu dnia 28 sierpnia. 
à (z Gazety W arszawskiey.) ; 
„Miąłę Metternich, Cesarsko-Austryacki Kans 
clerz, przybył d. 24 b. m, do Drezna, i nazsjutrz 
był na obiedzie u Króla Jmci Ssskiego w Pilnitz, 
wieczorem zaś d. 20 b. m, wyjechał na pow rót 
do Czech. è 
Pan Benjamin Constant przybył z małżonką 
swoją dnia 16 b. m. do Baden, gdzie przez mie= 
siąc używać będzie wód tamecznych, 


HrszpaNiiAa. 
> Madryt, dnia 17 sierpnia. i 
(z Gazety Warszawskiey.) 


Słychać o nowym zaciągu ludzi do woyska- 


lubo 24,000 niedawno wybrsnych, jeszcze nie zn- 
pełnie umuadurowano. | Mówią także, iż Iufaat 
Don Carlos wyda oświadczenie, naganiając wznieś 
cone w jego imieniu rozruchy i intrygi. 

Karoliści urządzili Rejencyą w. Katalonii, 
Do składa jey należą dway członkowie daw niey= 
szey Rejencyi Urgelskiey. Rozdaja ona już urzędy i 
dostoyności. Luiszba Marolistów w ynosi blisko 
6,000. Słychać, iż; Pan Mfetaflorida, klóry, jak 
wiadomo, bawi oddawna w Bagonnie gdzie nie 
mógł otrzymać pozwolenia powrotu do Eliszpanii, 
ma bydź na czele ejencyi KRarolistów. Dowóde 
ca powstańców Jep del Estanys, tytutuje się je- 
nerałem dowodzącyja oddziałami w Xięztwach 
Katalonii, w imienia Króla i wiary. - 

W Bilbao przyszło do krwawey kłótni mię- 
dzy ochotnikami 'Rojalistowskimi i Hiszpanami 
przybyłymi z Ameryki, którzy pótóm oddalili się 
do Santander, $ 

Pudług jedney z gazet paryzkich odbywała 


się niedawno na-tępująca narada ministrów. Mi- 


- 


nister woyńy wystawił maypierwiey naglącą pos. 


trzebę woyska, i radził wyznaczyć kommissye woy- 
skowe w tmiasfach i wsiach do wybierania podat- 
ków. Rada odrzuciła ten środek, jako niebezpie- 
czny w dzisieyszych okolieznościach. Minister 
sprawiedliwości użalał się, iż z Katalonii i Anda- 
lazyi nie wpływa, ani jeden real podatku, i tego 
byt zdania, eby do zmuszenia kontryhuentów u- 
żyto ochotników; odpowiedzisno mu, iż przez dłu- 


Żników zniewolić cħce innych dłużników do pła- - 


cenia, Pan Ballasteros twierdził, iż tylko urzę= 
dnicy skarbowi mogą się- skutecznie trudnić exek= 
wowaniem podatków, ale inni ministrowie zapy= 
tali go: dla czego od 10 miesięcy ani reala me 
wyexekwowali, i jeśliby to było istoinie w ich 
mocy, radzili, aby ich oddano pod sąd za niedba- 
łość, bardzo bliską zdrady. Nakoniec minister mor- 
ski oświadczył, iż cała potęga morska jest zupeł- 
nie rożprzężona, aż Hiszpania niczego bardziey nie 
potrzebuje, jak liczney marynarki, na obronę swo- 
ich brzegów; ubolewał oraz nad losem oficerów 
morskich i maytków, iź od 26 do-50, a niektó= 
rzy nawet -od 40 miesięcy, ani szeląga żołdu nie 


otrzymali. i 
4 
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z polecenia JIF. Litewskiego F ojennego Gubernatora: 
Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler; 


w Drukarni Redakcyi. 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 105. 


Wilno dnia 9 ZPrześnia v.s, 1827 Roku. - Ee 


1 Od Mińskiego Guberniathego Rządu o- 
łasza się, aby,sukcessorowie zmarłego Leszczyń.. 
skiego Bazyliańskiego klasztoru Opata Xiedza 
Cezarego Kamieńskiego, jawili się do Pińskiey 
Szlacheckiey Opieki, dla odebrania pozostałey 
po jego śmierci suktessyi, w prawami oznacżo- 
nym termiuie. Dnia 26 augusta 1827 roku, 
Sekretarz F. Arcimowiez. 


Naczelnik Stołu Halakin. 


1 Naydujące się w zawiadywaniu Opieki 
Szlacheckiey powiała Wileńskiego domy, w 
„Mieście Wilnie położone, jeden Mzeczywistey 
-$tanu Radczyni Lachriekiey, drugi zeszłego 
Assesóra Sądu Głównego Litewsko Wileńskie= 
8042: Departainentu Gaspra Romanowicza, bẹ- 
dą się oddawać w arendę: roczną od dnia 29 
września idącego roku z publiczuey Licytącyi, 
w dbiach 15 i 15 i ostatecznie w 16 tegoż 
miesiąca w Sali Sąda Ziemskiego o godzinie 
Sciey po połuddiu odhydźsię mającey. Zyczą- 
cy więcznarędować thkowe domy raczą w po- 
v ienionym mieyscu i czasie znaydy wać się, gdzie 
i o Warunkach kontcaktu. zawiatomieni zosta- 
ną. Datt 1827 r. września 2 dnia (podpisano) 
* Prezes Opieki Marszatek powiatu Wileńskiego 
i Kawałer Stanisław Jasieński. 
Za Zgodność w © Zastępstwie Sekretarza 
Expedytor Duet Opieki Roman Brechfetd. 
« Wedle Ukazu JEGO HMPERATORSKIEY 
* MOSC£I S:mowiadnącego Cala Rossyą etc.ete. ete, 
* Ur. -Jósefowi i Stanisławowi Graflom 
Judyckim Generał. b. woysk Pol., bratu ich Ja- 
ńowi Graffowi Judyckiemu na umyśle stabemo, 
oraz jego kuratvrom pomienionemu Staaisłąwowi 
Judyskiema i Antoniema Bogdaszewszkiemn b. 
Deputatowi, Wywodowemu Gubernii Mińskiey 
kawencyą aa tegoź Stanisława Judyckiego wy- 
dającemu, tudzież Witkowskim synom, 5zymo» 
pa i Pawła sukcessorom zeszłego Kawinverza 
Witkowskiego Rolmistrza Nowogr. ziimion i 
mieysca pobytu niewiadomiym, pozew przed Sąd 
Ziemski Pta Miń. na kadrneyą $ Michalska lub 
po niey następującą, g powództwa Ur. Tytusa O- 
bolewskiega poracznika- woysk Hol: przy od- 
wotłaniu się do oblig:cyynych Dokumentów idal- 


szych dowódów w sprawie złóżyć się majacych, . 


"wyniesiony oto: zeszły Ś. p. Józef Judycki Ge- 
'nerał Leytnat woysk Ps, oyciec obzałuych 
Judyckich, pożyczywszy” u zeszłego 4. p. Kazi- 
miierza Witkowskiego w roku jeszęza 1802 mata 
ca 8, złotych pols. 15,000, oddać takową sum- - 
mę w roku wtenczas unisteępnym przez doku- 
ment obligacyyny va papierze walorowym spo- 
rządzony obowiązał się, osobno obżał, Stanisław = 
i Józef Jadyecy, pierwszy w roku 1808, zł. pol. 
gDoo, a dragi w roka 1810 marca 8;.zł. pol. 
5,00, u tegoż Kazimierza Witkowskiego zakre- 
dytowawszy, Da summy takowe, pooddzielne 0- 
bligi, z opisaniem terminow na exolacyą i ewikcyy 
wydaliście. Za obligami takowemi niepozyskał 
zeszły „Witkowski uręczoney satystakcyi , gdyż 
za część sumumy przez zaszłczo Generala Jaay- 
ekiego zawiutoney, wydzielono je:nu z exdywi 
zyi majątków óbżałnego Stanisława Judyckiego 


„dał „i rodporządzać onemi wedle upodobania 


zićmną schedę dotąd z pod admibistracyi, mimo 
nawet uspokojenie przez Żałącego się- poszlin, 
nieuwołnicną, a za rub. sr. g58 kop. 00, z tryże 
sammy, po satysłakcyą do schedy. dla obźałnega 
Jana Judyckiego z dóbr oyczystych przypadiey 
przez Dekreta. Sądu Fxdywizorskiego i Sądu 
Głównego odesłano. | Za.obligiem zaś obźełnego 
Stanisława Judyckiego z powodu ujewystarcze= 
nia funduszów, w naymnieyszey części należna 
Summa uspokojoną niezostała , i dla tego obżał= 
ny Stanisław Judycki przez wzgląd na słuszność; 
znając się do obowiązku dopełnienia restytucji, 
przez dokument obligacyyno-assekuracyyny Ha 
walorowym papierze zeszłenin Kazimierzowi 
Witkowskiemu w roku już 1819 wydany, przy 
poświadczenia o realności zaciągnionego w roku 
1868 dłagach powrócić oney bez procentów za 
odkryciem się z jakichkolwiek bądź zrzódeł fun- 


„duszów uaymocniey uręczyieś, a obżałny Józef 


Judycki za obligiem swoim na rachunek ogóluey i 
należności ź kapitału i procentów niassującey się, 
opłaciwszy tylko w roku już 1827 doin 5, 7brą 
czer. zł. 10, woddauin reszty procentów i kas 
pitałaey suwimy nieuidciteś się, Po nastaniu dwóch 
pierwszych obligów, zeszły $. p. Kazimierz 
Witkowski czyniąc rozporzadzenie swoim fun= 
duszem, przez zapis w roku 1809 febr, 8 pos 
stauowiony, a dnia 25 7bra 1823 roku w Ziems. -~ 
Nowogródzkih aktykowany, ogóluy majątek, a 
mianowicie summy gotowe, na obligach będące, 
do użytku dożywotniego żony Bogumiły z Ba- `“ 
gińskich Wilkowskiey, ciotki Żalącego się od- 


po zeyścia swojem teyże żonie dozwoliwszy, 
nadto jeszcze z samm tych, jakieby po jego 
śmierci uzyskane zostały , 4000 złotych i wszela 
ką ruchomość do wolnego jey szafanka i rog- 
rządzenia , a resztę tylko od tey ilości i od do- | 
Żywotuich użytków syuowcom swoim, tojest sy= 
nom Szymona i Pawła z fandnszow summowe 
nych przeznaczył. Po zeyściu z tego Świata Ką- 
zimierza Witkowskiego żona jego a ciotka ĝa- 
lącego się, Bogumiła Witkowska, nienzyskawszy 
w uaymuleyszey części sūmm od obżałnych nam 
leżnych , a do użytku i wóluego jey rozporzą- 
dzenia przez męża przeznaczonych, w roka 1825 
wydała ne rzecz Łalącego się dokument, przez 
który przeznaczywszy Żalącemu się jako sie- 
trzancowi 8000 złotych iustąpiwszy razem ztem 
wszystkiem co jey ze skutków opisu mężą 
przynależało, procentów od ogólnych sammow- 
nych funduszów, czyli użytków doźywoinich, 
poszukiwać w porządku prawa suwm od ob- 
żałnych należnych , władzę Żalącemu się nada- 
ła, i w krótkim czasie dni życia swojego ukoń- 
czyła. Mocą tedy pomienionych opisów, gdy ża=: 
lący się Obolewski jako niedysputowany Sukce- 
sor po Ciotce swojey, ma niezaprzeczone prawo 
poszukiwać za obligami z pewnieyszych fuqdu= 
szów ualeźnych summ dla siebie, to jest 8000 
zł. z procentami i procentów od ogólnych kapi- 
tałów, które do użytku dożywotniego ciotki je- 
go po zeyściu Kazimierza Witkowskiego przy= 
należały; stosownie przeto do prowa ar. 70 roz 
4, pozywająe obżał. Judyckich jako dłożników, 
Obzałowanych zaś Witkowskich synów Szyma- 


e"? BCZEM 


na i Pawła jako uczestników w interessie, mo- 


gących mieć prawo do tey części sumnmy, któ. 


raby od uspokojenia małeżności Żalącego się z 
pewnieyszych suwm pozostafa ; a razem też z 
powodu czynnego zaymowania się przez Obżałgo 
Stanisława Judyckiego. urządzeniem dćbr sła- 
bego pa umyśle Jana Judyekiego, skutkiem wy- 
dansy ad Obżałnego Bogdaszewskiego paręki, 
zakładając areszt na grosz dziesiąty w nagrodę 
pracy jego przeznaczony, przez obzałnego Bog- 
daszewskiego jako współ Kuratora i Kaweuta 
pod odpowiedzią z majątku własnego lub Jana 
Judyckiego, zatrzymać się do ostateczney roz- 
prawy powinny; prosi nadewszystko arsszłu na 
grosz dziesiąty z ogólnych intrat Jana Judyckie- 
go dla Obżałnego Stanisława Judyckiego przezna” 
czony zakładającego się zaapprobowania, obligów 
wyżcy pomienionych utwierdzenia; summ kapi- 
talnych. i proceutowych wedle tychże obligów 
istosownie do zaszłych już w Sądzie Exdywi- 
zorskim i w Sądzie Głównym względ'm obligu 
zeszłego Generała Judyckiego dekretow sadze- 
nia i expeusów prawnych na obżałnych Jadyc- 
kich wskazania; po obliczenia zaś ogólnych na 
obżałowanych za obligami należności i po zakree 
śleniu terminu ba opłatę onych summ, dla ża- 
lącego się z tych obligów przypadających, tojest 
8.000 złotych z procentami i proceutow od o- 
(gólnych Kapitałów jakie należnemi bydź się o- 
każą, podług złożyć się mającey likwidacyi na 
pewnieyszych funduszach wskazania; na przy- 
padek niedopełnienia przez Obzałnych Judyc- 
kich w gotowiznie oplaty, inekwitacyi do wszel- 
kich funduszów odpowiedzi podpadających, do 
leżących ad extenuationem, a do ruchomych na 


, wieczystą taxę i do dziesiątego grosza dla Ob- 


Żałnego Stanisława Judyckiego z intrat majątku 
Jana Jadyckiego przeznaczonego, a przez Ub- 
żałnego Bogdaszewskiego, jako współ Kuratora 


i Kawenta zatrzymać się pod odpowiedzią po- ` 


winnego, za ogólne sumny na Obżałuych wska- 
zać się mające, determinowania: i tym sposo- 
bem uzyskać żalącemu się satysfakcyą z pew- 
nieyszych funduszów za należności dla jego wypa- 
dające dozwolenia; dla Obżałnych zaś Witko- 
wskich tey tylko restancyi jakaby od zupełne- 
o usatysłakeyonowania ż pewnieyszych summ 
należności Żalącego się pozostała, zabezpieczenia; 
a jeżelihy oni do rozprawy nie stanęli, tedy w 
takim przypadku, ogólnych samm na Obżałnych 
wskazać się mających zyskiwać przez exieuna- 
cye dozwolenia i tego wszystkiego decydowa- 
nia, o co w sprawie proszooćm będzie , zacho- 
wując wolność poprawienia tego pozwa, lub 
nowego wyniesienia, Pisan 1827 roku mca 
lipca 29 dnia. 

Roku 1827 mea sierpnia 4 dnia Woźny 
niżey podpisany Świadczę, iż tę kopią Pozwu 
z autentykiem zgodną w sprawie W.. Tytusa 
Obolewskiego b. Porucznika Woysk Polskich 
przed Sąd Ziemski” Powiatu Mińskiego na ka- 


- dencyą ś. Michalska lab po niey wraz następu- 


jącą po WW. Witkowskich synów Szymona i 
Pawła zimion i mieysca pobytu niewiadomych 
wynięsioną, do zaawizowania w Gazecie Kurye- 
ra Litewskiego dla wiadomości tychże Witko- 
"wskich przesłałem. Bartłomiey Biralle Wo- 
toy, Sądów Głównych Mińskich. 

Wolno drukować ; Ceazor, Norbert Jur- 

Kiewioz, | SĘ 


ł 


Wedle Ukazu JEGO IMPERATORSKIEY 
MOŚCI Samowładnącego Całą Rossyą ete. etcetc. a 

JW W. Eustachemn i Władysławowi bra- 
ciom, Alexandrowi i Józelie siostrom Wilgom, 
z dokładem ich op'eki snkcessarom zeszłey Brzo- 
stowskiey, Janowi Zabłe Marcinkiewiczawi Pre- 
zydeutowi Sądu Glównego Departamentu igo 
Wilens. Komandorowi Krzyża Malłanskiego, 
Joachima Jeśmana Maiora b. Woysk Polskich, 
sukcessorom Ruży Siemierackiey Pokom. i A- 
gnieszce Haciskiey Kap. Woysk Pruskich, Pos 
zew po dekrecie munimentorum przed Sąd Ma- 
gistratu Wileńskiego z cytacyi W.JP. Jana Mur- 
zy K ryczyńskiego odstawne. o Rotmistrza woysk 
Rossyyskich w referencyi do Soobszezenia Rza- 
du (Gnuherskiego Białostockiego , do rezolacyi 
Sądu Główiego Depart. 2go W remiennego i 
do dalszych dowodów wynasza się i otó: żiey 
Deltr jako za prawem wieczysto zrżecznym 
stawszy się Aktorem w stopniu zeszłego Jeśma- 
na kamienicy w Mieście Wilnie na Subocz. u- 
licy w przechodzącym zaułku położoney, i przez 
antecessorów obżłych Wilgów nieprawnie od- 
jętey, gdy mocą takowego prawa w roku 1815 
msca jii 12 dnia przed Aktami Grodzkie- 
mi Pta Wileńskiego z opłaceniem poszlia U- 
kazami przepisanych, rozwinął process, i po 
otrzymanych kilka w Mogistracie. Wileńskim 
dekretach , pomimo wyłamywanie się auteces- 


sorki obźłuych Wilgów a fono, nawet i na ob- 


żłnych Wilgachi sobie uzyskał dekret niestan- 
ny post temerarium a jure recessum wskozu- 
jący na niestawajacych poosóbno lnfamiją w 
dacie. 1820 msca 7bra 20 dnia dekret. Zeszły 
Jesman nie mając regressu na prawo przezsię 
w myslprawa Złcemu przyznanego, pod nie- 
bytność Załcego Delltra w mieście Wilnie nie zy- 
skawszy we własnym forum jako w rzeczy od- 
dzielney, pomiędzy Szlachta‘ nad Konst. 1764 
rokn ewokaciynie inającema osiadłość w Po- 
wiecie Trockim w Gubernii Wileqskiey, nie 


'podawszy oczewisto w ręce, ani też na pose- 


syi dziedziczney pozwu nie kładąc, jakby nie 
mającego widu do drzwi Sądowych Ratusza 
Wileńskiego jakby stanu mieyskiego. będącego, 
pozew przybijając Załcego zaadcytowałeś, wcela 
koukludowania processu przez Zetcego roz poczę- 
tego, łącząc żałobę z Załcym w_niewłasciwym 
Sądzie” obźłni Wilgowie, Żaba Mare'nkiewiezo- 
wie, nakoniec. gdy-jaż sprawa oezewiscie mia- 
ła sądzić się, wzięli na munimenta, a takowych 
nie uskntecznili w terminie, zasłużyli na sku- 
tki prawa. Przeto Załey Deltr pozywa do Są- 
du i prosi, za brane munimenta one dotąd nie 
uskutecznione, podług prawa ukarania, oprzy= 
siądz wespół z komportacyią nuakazania , skas- 
sowania uprzednio przewiedzionych konwikcyi 
nieprawoie i w złym przewodzie prawa, za 
pozwami nieterminowanemi „dnie podług pra- 
wa na dziedziczney posśesyi niekładącemn po- 
karania, Że Załcy przewod prawa podług arty- 


kuła 41 „Rozdziału 4 postąpienia, osóbno po 


zwami ewokaciynemi Jesmana “z odesłaniem 

względnie Rescyssyi prawu do Sada stanowi ` 
własciwemu, Sprawy przez Jesmana intrusive 
zaprowadzoney stanowienia, rekvitacyi i re- 
habicyi Załcemu do kamienicy uznania, posseso- 
rowi nowemm aby nie bronił zakazania, Tu= 
kwizycyi kalkalacyi i werefikacy+ in ordine . . 


z 


„ dowodzenia, Iotrat i władania ouą uznania; 


i] 


 summę z Aktów wyjaśnić się mającą z procen- 


tami oa teyże kamienicy przysądzenia. Wiedzieć 
się z nabywcami nowemii, nąhywey nakazania, 
dowodów i prawa nabycia utwierdzenia. Ża 
podanie Pozwów nie podług prawa Jrsmana 
pokarania. Koómunikacyi Rządu Białostockie» 
go wyexekwowania. Poręki decydowania po 
Jesmanie. - Bliższości uznania. Expeus prawnych 
powrót rubli assyguacyinych 1500" sądzenia. 
Roku 1827 msca augusta 5r dnia. Wog- 
ny swiadczę iż' tego pozwu kopie zgodue Ur. 


„Jana Murzy Kryczyńskiego Rotmistrza odsta- 


wnego Woysk Rossyyskich, jedną JWW, Eu- 
stachemu Władysławowi braciom  Alexańndrze 
i Józefie siostrom Wilgom z dokładem ich o- 
jeki evkcessorom zesziey Brzostowskiey. Jano- 
wi Żaba Marcinkiewiczowi Prezydentowi Są- 


adu Głównego Departamentu igo Wileńskiego: 


Komandorowi Krzyża Maltańskiego , i snkees- 
sorom Joachima Jesmana , Majora. byłych woysk 


Polskich, WW: PP, Róży Siemieradzkiey Pod- 


komorzyny. i Agnieszce Haciskiey Kapitanowey 
Woysk Proskich, przez Gazetę Karyera ogło= 
siłem i popodawałem, i o rozprawie w Sądzie 
Magistratu Wileńskiego oznaymiłew. Dat ut 
supra. x 
| Stanisław Porymanowski Woźny Powia- 
tu Wileńskiego. 
- Roku 1827 dugusta 51 dnia przed Akta- 
mi miasta Wiina stławając obecnie Woźny Sta- 
nistaw Porymauowski rellacyą tego pozwu ze- 
zuał, oczem swiadćżę. NN 

' Ignacy Misiewicz M. W. Regentt. 

Wolno drukować d. a września 1827 r. 

Cenzor, Norbert Jurgiewicz. ` „ ; 


sn Roku 1827 sierpula 18 dnia, niżey pod- 
pisany do akt Ziemskich Pita Wileyskiego przy- 
nosi oświadczenie z powodów następnych: po 
ustałym życia $ p. Teresy z Chrzanowskich O- 
skierczyney, Żałłcy z dalszym rodzeństwem, ja- 
ko po bezpctomaey siostrze stawszy się pozo- 
stałego funiluszu sukcessorem, dla żaymowania 
się w odległym kwaterusku służbą woyskową, 
rodzonych braci Michała Podputkowuika į Jó- 
zela Majora woysk Rossyyskich Chrzanowskich, 
bez ich obecności i zezwolenia, nie mógł i nie- 


śmiał dotąd otwierać i przepatrywać składów , 


pozostałych z wążnieyszemi papierami. Jakowe 
zezwolenie przez skopinunikowanie się otrzy. 
mawsży, przy rozpatrzeniu papierów, zuaydu- 
je w onych znaczny niedostatek i między inne- 
mi mianowicie nie został wynaleziony Doku» 


ment na 2,500 rubli srebr. od WWch Jana 


Radominy i Jozefa Dłażniewskiego zeszłey Q- 
skierczynie wydany, ręką W. Dłużniewskiego 
pisany, pieczętarstwem upoważniony, i w pó- 
Żuieyszych układach między obżałłni przez sa- 
mojednego W. Jana Rudouminę, do wypłacenia 
przyięty, o jakową należność w roka jeszcze 
1821,kiedy zeszła Oskierezyna przedsiębrała roz- 
winąć proceder, obżałlny Radomina zaręcza= 
jąc ze swey strony aknratuość i rozliczając się 
o zaległość kilkoletnich procentów, wstrzymał 
docześnie procederowy zamiar; lecz odtąd sku- 
tkow opisowi i uręczeniom tak za Życia, zesz- 
łey Oskierczyny jako i po jey zgonie, mimo do- 
pomnienia się sukcessorów uiedochował, albo- 
wiem kapitała i procentow w latach późniey- 
szych nieopłacił, a poniewaź zeszła Oskierczy- 


na w różnych Sądownictwaeh szczegalnie Miń- 
skiey i Wileńskiey Gaberniy mając processa, 
papiery w rozmaitych stosunkach obranym po- 
wierzała plenipoientom i otóm dokładnych nie- 
zostawiła Informacyi, Żalłcy zaś przed laty 
siedmiu zaymując się interessami $, p. Oskier-- 
czyney, jako o bytności i niedoi-zeżenin przez 
„dłażnika wzmievionego Dokumentu, jest nay- 
 dostateczbiey wiadomym, tak przy wszelkich 
dowcadach, uprzednich protestacyach, swiadec- 
twach i pietzętarskich zeznaniach, że wocą 
nasłania niewynalezionych tranzaktow należ- 
ności. poszukiwać będzie, zapowiada, A mię- 
dzy tém o powrót wszysikich tych uprasza, 
którzyby. mieli wzmieniony Dokument lub în- 
ne papiery przez zeszła Uskierczyńę powierzo- 
ne sobie za wydanemi plenipotencyami lub sto- 


wtym zleceniem. Benedykt Chrzanowski b, As-. 


sesor Zawill. 

Roku 1827 augnsta 18 dnia przed Akta- 
mi JEGO IMPERATORSKIEY MOSCI Ziem- 
skiemi Pitu Wileyskiego stawając osobiście W, 
Benedykt Chrzanowski b. Assesor Sądu N. Zawi- 
ley, takowe oświadczenie ku zapisania podał, 
przyląłem i zgodzilem z Pi siokułent potocznym 
Świadczę. Wincenty Kiersnowski Ziem. Pttu 
Wileyskiego Regentt. 

Wolno drukować d.35 września 1827 r, 
Cenzor, Norbert Jurgiewicz. i 


1 Sąd Podkomorsko Exdywizorski za Re= 
missą Sądu Ziemskiego powiatu Zawillgo w ro- 
ku teraznieyszym julii 14 dnia zapadła, w ter- 
minie przeznaczonym, to jest, dnia 25 terazniey- 
szego misca augusta, ad fundum majętności Jo- 
dziszek do dziedzictwa WW, Józefa, Onufrego, 


Ignacego 1 Jana Polkowskich Podezaszycow 


Bełskich należuey zjechawszy, inwewtacyą ogół- 
nych dóbr pod rozdział i Exdywizyą idących 
uczynił, 
wil i na oczewistą rozprawę dzień 15 nowem- 
bra 1829 voku zadcterminował. Zeby więc 
strony interessowane dla zajawienia swye:: stos 
sunków do funduszu WW. Polkowskich zinie- 
rząć się. mogących, pórządkiem prawnym w po- 
wyższym ‘terminie jawiłysię, przez ninieyszą 
 awisacyą Imieressowanych  zawiadawia. Datt 
1827 »ugusta 29 dnia.. | 
„ Jerzy Soroka 'Podkomorzy Oszmiański i 
' Exdywizor. 
Józelf Mikosza Sędzia Ziem. Zaw. i Ex- 
dywizor. i 
-. Dominik Bielikowicz Sędz. Ziems. Zawil, 
i Exdywizor. ; i 
Regent Floryan Hałko. 


1 Jankiel Hirszowicz Sakowicz obywatel 
* Wileński czyni ostrzeżenie przed Publicznością 
oto: iż wszedłszy w umowę o kuplę dworku 
bez numernego na Garbarskiey ulicy w mieś 


cie Wilnie położonego, z Aktorami Józefem 


Cwiłłą i matką jego Katarzyną w. powtórnym 
zamęścia Świrkowską, w skutek tey umowy 
oświadczający się z onemi Aktorami zawacł Do~ 
kumenta Assekuracyine na pewność nabycia. i 
dał Cwillowi oprócz parękawicznego rubli sr, 
sto oraz samey SŚwirkowskiey część umówioney 
summy_ zaliczył, * Ażatym gdyby 
onćgo dworku z pomieaionemi osobami w uto= 
"wę nić wchodził i żaduych Dokumentow o ten 


czyiunoście pierwszo zjazdowe załat- 


nikt ò kuplę* 


dóm nie zawierał przez ninieysze ostrzeżenie da- 
je wiedzieć 1827 septembra 2. dnia. Jankiel 
NHirszowiez Sakowiez. 

Wolno drukować d. 4 września 16827: r. 
Cenzor N. Jurgiewicz. 


1 Dom Frohbeenow, na Zarzeczu położo- 
ny, wypuszcza się w arędę od Sgo Michała, 
możva się o kondycyiach dowiedzieć w kafilo- 
rze podpisanego. 
| Fr. von Auer. 
A a 

Apartament do najęcia. 

1 W domu (Germana położonym na rogu 
ulicy Ostrobramskiey jest do najęcia rocznie lub 
półrocznie świeżo oporządzony Apartęment, z 


(oedpówiednym meblem, ze staynią, wozownią i 
_dalszomi wygodami. 


4 
LJ 


a Od Litewsko- Wileńskiego (Gubernialne- 
go Rządu ogłasza się, iż obwiniony o fałszywe 


* amiagowanie siebie woyskowym dezerterem ib 


kradzież ruchomości, niewiadomego stanu czło- 
wiek Andrzey Iwanow, mający od urodzenia 


«lat 57, naprzód powiadał, że jest rodem ze 


Smoleńskiey gubernii i tegoż powiatu, majątku 
Sorokina obywatela Wiszniewskiego ; potem z 
Wiłkomirskiego powiatu ze, wsi Paskat, oby- 
watela Sokołowskiego; lecz gdy po uczynioney 
wiadomości pokazało się, że do nikogo z pomie- 
ziouych osób nienależy, i obywatel Sokołow- 


ski, niechce zapisywać jego u siebie w rewizyy=" 
ne skaski; zatem Rząd Guberuvialny dla uzys= 


kania prżysądzoney na nim dekretem Sądu Głó- 
wnego; na rzecz pokreywdźonego przez kra- 


* dzież włościanina Łastasa satysfakcyi, zalecił 


Witkomirskiema Niższemu Ziemskiema Sądowi 
odą:ć jego temu, kto będzie chciał wziąć na 
odrobotek; a tym czasem czy się nieznaydzie 
właściciel jego lub gromada, do którey może 


należeć, postanowił ogłosić przez Kuryera Lite- 


wskiego z tem, aby ten do kogo ekaże się na- 


leżącym, sam albo przez prawnie umocowane- 


go, przedstawił w tym Rządzie, naydaley wcią- 
gu trzech miesięcy, niewątpliwe dowody. 
©- Sowietnik Białecki. 
; Sekretarz Lubański. 

Naczelnik Stoła Guber. Sekr. Dybowski. 


2 Sąd Taxatorsko Exdywizorski Remissą 
Sadu Głównego Cywilnego Witebskiego Depar- 
tu na rozdział trzech domow murowanych ze 
wszelkiemi do ich przynałeźnościami,dziedzictwa 
Starozakonnego  Szlomy Idela Wulfowicza 
Mincowa mieszczaninia witebskiego, w mieście 
Witebsku w pierwszey części na Smoleńskiey u- 
licy leżących, przeznaczony, w terminie z Uka- 
zow tegoż Głównego Sądu przypadłym do wy- 
rażonych domow przybywszy , po ułatwieniu 
właściwych pierwszemu zjazdowi czynności ,* 
administracyą powyższych domow 'osobie zau- 
fanie mającey poruczył, złożyć komportacyą przed 
Sadem Ziemskim Ptta Witebskiego, do dnia 


'28 oktobra naznaczył, czas ostatniego zjazdu 


GBODGOŻOOOOOPCODEDODOLO 
Cras obserwacyi. Wysokość Barom. Wys. Ther. Réau. 
——— ———> 2,210 


‘tym zamiarze postanowiła podać. 


do następnego roku 1828 febrnaryi 10 dnia 


odłożył. Oczóm interessowane osoby przez trzy= 
krotną awizacyą uwiadamiając, że w razie nie- 
jawienia się i uieokazania swojego pretęnsor= 
stwa na niestawających podług warunków Re- 
missy amissya zapisaną zostanie, objawia. Dalt 
roku 1827 augusta 8 dnia. 

Apolinary Mikasza Exdywizor. 

Leon Lozko Fxdywizor. 

Zenon Miładowski Exdywizor. 

Stefan Slepść Exdywizorski Regent. 

2 W domie Boniszewskiey sytuowanym na Poe 
halance przy ulicy Zakreckiey są pokoje z oficy- 
ną, sklepem, staynią i wozownią do zaarędowa= 
nia, miesięcznie lub rocznie Ktoby sobie życzył ta- 
kowe mieszkanie zająć, może się zainformowaću 


mieszkającego w tychże samych pokojach od ` 


fróntu. 


i 
— 


2 Excerpt Oświadożenia z protokołu Po- 


tocznego Sadu Grodzkiego Pitu Upitskiego w 


dacie poniższey zapisanego, i w teyże dacie pod 
pieczęcią Urzędową stronie wydana. 


Roku 1827 miesiąca augusta 25 dnia. Przed : 


Aktami Grodzkiemi Ptia Upits. w'niebyłaości 
Sądów niżey piszący się Oświadczenie w imie- 


„nia WJPani Anieli z Gulbińskich pierwey Do- 


, , =< 
wborowey, a potem Kvutowttowey Assesórowey 


Pitu Wiłkomier. uczynił w rzeczy następney, > 


Mąż powtórny Ś. p. Julian Kontowtt b. Asse- 
sor Pllu Wiłkomier. dnia 16 miesiąca i róku 
teraźnieyszego żyć przestał, przy weyściu w ślu- 
bue związki z oświadczającą się nie miał fun- 
duszu żadnego. Qświadezająca się przez przy- 
chylność wszystkie jego potrzeby: z własnego 
fuuduszu w ciągu pożycia kilkanastoletniego w 
malżenstwie załatwiała, i pozwalała urządzać in= 
teressami. Tym porządkiem wydając w sposo» 
bie kredytu pieniądze oświadezająccy , obligi 
od niektórych osób na swoje imie pobrał. Do 
jakowych obligów i pod opieką byłego a teraz 
doszłego lat JPana Edwarda Narkiewicza suk= 
cessyynych pieriędzy po zeszłym ś. p. Sylwe- 
strze Narkiewiczu plebanie Puszołackim co się 
zostać mogło od expensów na edukacyą jego ło- 
żonych (o czóm rachunki przekonają) weszły. 


„Ażeby więc kredytorowie, którzy na imie mę- 


Ža oświadczającey się obligi wydali, nie 
wchodzili z nikim w układy żadne, mimo wie- 
dzę właścicielki, przez ^to oświadczenie: zapos 
wiada,, które do Gazet Kuryera Litewskiego w 
> Jakowe 0- 
swiadczenie podpisał; (w protokule podpisano:) 
Jan Bauer.. 
Zgodno Grodzki Pttu Upits. Regent Piotr 


Mickiewicz. 


Pozwala się drukować. Wilno. d. 30 sier- . 


pnia 1827 roku. Cenzor Kollegialny Assesor 
Jgnacy Szydłowski. 


Kurs wileński na asygnaty od dnia 2 sierpnia: r. 
sr.,5 r.783 k., czer. złoty nowy rub. 11 kop. 35; 
imperyał:37 r, 85 k.’ 


OOKIOOE>O<NO 
Wiatry. 


Obzzrwacye fd. 2 godz. 2 wiecz.ą 27 cał. 11,5 lin. ++ 16,5 stopni Połudn. Wschodni $ _ Pogoda 
udetsorulo gi- Rowy — 27 — 11,7 — afs 16,5 — Zachodni ' Pochmurno 
sy szz$ i Ta 05 28 > 45 — _ + 16,75 — — Zachodni, * Pochmurno . 
Sne ji: 5 godz. 6 zrara.j 28 — 15— + 7,25 — — Pólnocno-Zach. Pogoda 


POODOCOCA 
Odmiana w powiet. 
a 


EE 


